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Zamach stanu 
w BurundiKorespondent AFP7. Burundi, że w nocy niedziałku na wtorek donosi z po- zama-

Ryszard Strzelecki 
przyjął delegację
KPZR z Moskwychowcy zaatakowali pałac kró jewski w Bujumbura. Otoczy ii oni budynek i wdarli się do parku pałacowego. Dwaj żoł­nierze ze straży królewskiej zostali zabici, a jeden ranny, premier Burundi Biha Leo­pold został ciężko ranny w chwili, gdy opuszczał swoją rezydencję, aby udać się do pałacu królewskiego. Stan je­go jest bardzo poważny.Zamachowcy uciekli następ nje w kierunku obozu wojsko wego. gdzie obecnie toczą się walki- Do rebeliantów skiero­wano ultimatum. Korespon­dent AFP stwierdza, że wła­dze panują nad sytuacją. Pod łoże zamachu nie jest jeszcze znane. (PAP)

Członek sekretarz Strzelecki członków
WIELKOPOLTKI

Eiura Politycznego KC PZPR Ryszard przyjął we wtorek delegacji Komitetu

Wyniki egzaminów dojrzałości 
w liceach ogólnokształcącychKuratoria szkolne podsumowały wyniki egzaminów doj­rzałości w liceach ogólnokształcących.
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Moskiewskiego KPZR z sekre tarzem Mikołajem Kuźnieco- wem. Delegacja przebywa w Polsce na zaproszenie Komi­tetu Warszawskiego PZPR.PAP
W odpowiedzi na apel KW

Meldunki o dodatkowych zadaniach
„Slęsk“ wyrusza 

w podróż po ChinachZespół Pieśni Tańca„Śląsk” zakończył występy w Pekinie.„Śląsk” dał tu trzy koncer­ty. Wszystkie spotkały się z gorącym przyjęciem publicz­ności.Dzisiaj „Śląsk” opuszcza Pe kin udając się do prowincji południowych. (PAP)

Wiele zakładów odpowiedziało już na apel Komitetu Wo­jewódzkiego PZPR. Codziennie napływają nowe meldunki fabryk i instytucji, które po wykonaniu zadań planu 5-let­niego zgłaszają wykonanie do końca roku dodatkowych za­dań.Jednym z nich jest poznań­ski oddział „Motozbytu”, któ ry swoim zasięgiem obejmuje okręgi poznański i zielono­górski. Zakład, zatrudniający 2.86 osób, wykonał w sobotę. 16 bm., zadania wynikające z planu 5-letniego 1961—65. War to tu podać, że plan obrotu na 5-latkę wynosił 3,9 mld. zł. Jest to suma ogromna zważy»v szy, że tylko około 20 proc.
Resorty pomagają Politechnikom

Podpisanie umowy w URM

obrotu obejmuje wpływy ze sprzedaży samochodów i mo­tocykli. Resztę sumy osiągnię to ze sprzedaży części zamien­nych, ogumienia i usług molo ryzacyjnych.Otwarte zebranie instancji partyjnej tego przedsiębiorst­wa podjęło uchwałę o przekro czeniu planu obrotu do końca br. o 570,9 min. zł. Placówki „Motozbytu” rozsiane są w różnych punktach wojewódz­twa poznańskiego i zielonogór skiego i realizacja tak poważ nych zamierzeń będzie zależ­na od inicjatywy i inwestycji poszczególnych kierowników oraz załóg sklepów i punktów usługowych, (s)

kie Przedsiębiorstwo PKS Od dział I w Poznaniu. Załoga zo bowiązała -się zamknąć 5-lat­kę 7-procentową nadwyżką, co oznacza wartościowo 18 min zł. Ponadto załoga posta­nowiła przewieźć 2 400 000 pa- sażerów, co wpłynie na prze­kroczenie planu 5-letniego o 5,3 proc.Dalsze meldunki o zrealizo­waniu przed terminem zadań 5-latki napłynęły od Woje-wódzkiego Zjednoczenia

W tym roku matury prze­prowadzono po raz pierwszy według nowego regulaminu. Nauczyciele zgodnie na ogół podkreślają, że zmiany wpły­nęły na poprawę wyników i atmosfery egzaminów.M. in. do egzaminu dojrza­łości w liceach woj. poznań­skiego dopuszczono 6 886 u- czniów, świadectwa dojrzało­ści otrzymało 6 545. Odsiew był w tym roku o 0,7 proc, niższy niż w poprzednim. Do egzaminów poprawkowych przystąpiło 51 kandydatów — 45 z nich zdało.Egzaminatorzy podkreślają, że system zwalniania dobrych uczniów z ustnych odpowie­dzi jest czynnikiem mobilizu­jącym młodzież do bardziej intensywnej i systematyczne'! pracy, postulują jednak aby od ustnego egzaminu z pol­skiego i matematyki zwalnia no jedynie tych, którzy z egza minu pisemnego otrzymają oceny cp najmniej dobre.Zebrane przez szkoły uwagi i wnioski dotyczące nowego

regulaminu matur zostaną w najbliższym czasie przeanalizo wane przez władze oświatowe. PAP
Depesza M. Szołochowa 
do Akademii SzwedzkiejMichał Szołochow przesłał do Królewskiej Akademii Szwedzkiej depeszę następu­jącej treści: „Serdecznie dzię­kuję za wysoką ocenę mojej twórczości literackiej i przy­znanie mi nagrody Nobla. Z wdzięcznością przyjmuję też zaproszenie do Sztokholmu na wręczenie nagród”. (PAP)
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Nota Wilsona

W Urzędzie Rady Ministrów w Warszawie podpisano wewtorek umowę o pomocy resortów gospodarczych w rozwi­janiu wyższego szkolnictwa górniczego i hutniczego.Umowa przedłuża na okres dalszych 5 lat ważność porozu­mienia z 1956 r. o pomocy Mi­nisterstwa Górnictwa i Ener­getyki dla uczelni szkolących inżynierów z dziedziny górnic­twa i hutnictwa.Pod umową podpisy złożyli: wicepremier Piotr Jaroszewicz, ministrowie: przemysłu cięż­kiego — Janusz Hrynkiewicz, przemysłu chemicznego — An­toni Radliński, szkolnictwa wyższego — Henryk Golański oraz wiceminister górnictwa i energetyki — prof. Marcin Bo­recki. W imieniu uczelni umo­wę podpisali rektorzy: Akade­mii Górniczo-Hutniczej — prof. Kiejstut Żemajtis, Poli­techniki Śląskiej, prof. Jerzy Szuba i Politechniki Wrocław­skiej — prof. Zygmunt Szpar- kowski.

Wicepremier P. Jaroszewicz podkreślił korzyści płynące ze współpracy resortów gospodar­czych z wyższymi uczelniami. Sprzyja ona rozwojowi szkół i kształceniu kadr specjalistów. P. Jaroszewicz złożył życzenia rozwoju współpracy.Umowa przewiduje świad-czenia resortów ciężkiego, chemii i na rzecz trzech szkół technicznych
przemysłu górnictwa wyższych w wyso-kości 130 min. złotych w ciągu 5-lecia. (PAP)Dekret Masera

Zjazd Włoskiej Partii 
Komunistycznej w styczn uSekretarz generalny Wło- skiej Partii Komunistycznej, Luigi Longo, przemawiając w niedzielę do aktywistów tere­nowych, nagrodzonych za naj­lepsze przeprowadzenie kam­panii rekrutacyjnej, podał do wiadomości, że w ostatnich dniach października odbędzie się plenum komitetu central­nego, na którym zostaną za­aprobowane projekty tez zjaz­dowych oraz przedyskutowa- na sprawa zwołania zjazdu do Rzymu na koniec stycznia ^66 r„ a nie w grudniu, jak Pierwotnie planowano. (PAP)

Polepszenie stosunkćw 
egipsko-francuskich
Według doniesień z Kairu, pre­

zydent Naser podjął decyzję, któ­
ra przyczyni się do polepszenia 
stosunków egipsko - francuskich. 
W poniedziałek ukazał się dekret 
prezydenta, wstrzymujący postę­
powanie karne i oczyszczający z 
postawionych zarzutów 12 dyplo­
matów francuskich. Byli oni os­
karżeni o szpiegostwo i udział w 
spisku godzącym w bezpieczeń­
stwo ZRA.
Wymienieni dyplomaci francuscy, 

którzy przebywali na terytorium 
ZRA w ramach różnych misji, zo 
stali aresztowani 24 listopada 1961 
roku. Proces ich rozpoczął się 15 
stycznia 1962 roku, jednakże zo­
stał zawieszony na wniosek pro­
kuratury, a oskarżonych uwolnio­
no 7 kwietnia tego samego roku.

Na apel KW odpowiedział również poznański „Miastopro jekt”. Zebrana na masówce za łoga postanowiła wykonać w pełni zadania produkcyjne podwyższonego — w wyniku potrzeb i poprzednio podję­tych zobowiązań — o 700 tys. zł, planu na rok 1965; wyko­nać dodatkowo — ponad plan — pilną dokumentację projek towo-kosztorysową, wartości co najmniej 100 tys. zł; wyko­nać wszystkie podjęte zobo­wiązania w zakresie czynów społecznych, których wartość wynosi około 200 tys. zł; wy­konać zadania produkcyjne wynikające z planu 5-letniego w co najmniej 122 proc.; wy­konać zobowiązania w zakre­sie czynów społecznych za la­ta 1962—65 ogólnej wartości ok. 1 min zł. Postanowiono zrealizować te wszystkie zada nia nie przekraczając planu zatrudnienia i funduszu płac oraz przy znacznym obniżeniu planowanych kosztów włas­nych.

Przedsiębiorstw Mechanizacji Rolnictwa (do końca br. jed­nostki podległe Zjednoczeniu przekroczą zadania planu o 128 min zł w produkcji pod­stawowej i 175 min zł w pro­dukcji globalnej). Poznańskich Zakładów Koncentratów Spo­żywczych (dodatkowa produk cja wyniesie 8 min zł oraz szereg innych zobowiązań). Plan 5-letni zrealizował także oddział PP „ORS” w Pozna­niu. (jm)

„Kosmos-93“Związek Radziecki umieścił we wtorek na orbicie wokół- ziemskiej satelitę „Kosmos- 93”.Apogeum orbity „Kosmos- 93” wynosi 522 km, perigeum 220 km. Początkowy okres o- biegu wynosił 91,7 minuty.Aparatura satelity pracuje normalnie. (PAP)
Uw aąa na środki orhrony roślin

Brak dobrej instrukcji
powodem zatruciaCo roku przemysł chemiczny dostarcza coraz więcejnych środków chemicznych ochrony roślin. Nie zawsze róż- jed-nak lapidarna instrukcja na opakowaniu preparatu wyja­śnia, do czego służy dany środek, a zwłaszcza — jak przed nim chronić zdrowie człowieka.Niedostateczna obchodzenia się z mi chemicznymi powoduje zatrucie

znajomość preparata- nierzadko osób za-trudnionych przy ich użyciu. Np. w bież, roku zanotowano

Premier Brytanii, Wilson,
przesłał do premiera Rodezji — 
Smitha, notę, w której apeluje 
c wstrzymanie się przed podję­
ciem decyzji o jednostronnym o- 
głoszeniu deklaracji niepodległo-

Obserwatorzy polityczni są
zdania, że Smith w najbliższych 
dniach ogłosi mimo wszystko tę 
deklarację.

Starcia z peronistami
W stolicy Argentyny, Buenos 

Aires, doszło do nowych starć 
między policją a grupami zwolen­
ników b. dyktatora tego kraju — 
Ferona. Przeprowadzono liczne 
aresztowania.

Niespokojna Dominikana
Po zastrzeleniu w Santo Domin­

go jednego z wybitnych działa­
czy politycznych, Cabrala w mie­
ście tym utrzymuje się stan na­
pięcia. W ostatnich godzinach w 
rejonie portu słychać było strze-
taninę i 
oddziały 
gami.

władze skierowały tam 
wojskowe wsparte czoł-

*Zadania planu 5-letniego wykonało ostatnio Wojewódz-
IZadzlaekl wodolot

Klęska w Wenezueli
Wielka powódź nawiedziła We­

nezuelę Tysiące chłopów pozosta­
ło bez dachu nad głową. (PAP)

Nowy wodolot radziecki, wodo­
wany ostatnio w stoczni „Krasno- 
je Sormowo" w mieście Gorki, 
rozwija szybkość do 120 km/ 
qodz. Statek, posiadający dwu­
osobowa załogę, zabiera 50 pa­
sażerów. Wodolot „Sormowicz" 
ma 26,5 m długości i 10 m sze­
rokości. „Poduszka powietrzna" 
wysokości 20—30 cm zapewnia 
bezpieczne żeglowanie po płyf- 
kiei wodzie oraz po lodzie. W 
razie potrzeby statek może 

„wejść" na pochyły brzeq.
Fot. — CAF

Ministerstwa Rolnictwa 
powróciła z ZSRRPo dwutygodniowym poby­cie w Związku Radzieckim po­wróciła do kraju delegacja Mi­nisterstwa Rolnictwa pod prze wodnictwem wiceministra — mgr. Stanisława Gucwy.W czasie rozmów przepro­wadzonych pod koniec pobytu w Ministerstwie Rolnictwa ZSRR dokonano wymiany po­glądów na szereg rolniczych problemów technicznych, in­westycyjnych, produkcyjnych oraz dotyczących badań nauko wych. Omówiono także pro­gram współpracy w dziedzinie rolnictwa między obu naszymi krajami na rok przyszły, przede wszystkim w zakresie prowa­dzenia wspólnych badań na­ukowych, wymiany specjali­stów rolnych, wymiany doku­mentacji technicznych i na­ukowych oraz kontynuowania zapoczątkowanych przed laty praktyk specjalistów i pra­cowników naukowych rolnic­twa w’ przodujących ośrod­kach rolnych obu krajów.PAP

Prezydent Pakistanu 
złoży wizytę w USAMinister spraw zagranicz­nych Pakistanu Bhutto oświad czył na konferencji prasowej w Waszyngtonie, że prezydent Ayub Khan planuje złożenie wizyty w Waszyngtonie pod koniec listopada lub na począt ku grudnia br. Ustalenie kon­kretnej daty związane jest ze sprawą zawieszenia działań wojennych i konfliktem indyj­sko-pakistańskim. (PAP)

groźne wypadki zatruć w je­dnym z PGR w pow. Szczyt­no. Samolot opylił prepara­tem przeciwstonkowym znaj­dujących się na polu praco w ników.W rezultacie 17 osób zosta­ło zatrutych i umieszczonych na leczeniu w szpitalu. Jed­nakże w szczytnowskim szpi­talu żaden z lekarzy nie znał składu chemicznego prepara­tu. Trzeba było zasięgnąć te­lefonicznie informacji w In­stytucie Medycyny Pracy i Hi gieny Wsi w Dublinie.W parze z rozpowszechnia­niem zabiegów ochrony roślin powinna zatem iść dobra in­formacja, o tym jak należy się ustrzec przed zatruciem oraz jakie stosować leczenie, jeśli do tego przypadkowo doj dzie. (PAP)

Koalicja 
CDU/CSU — FDP

Po 6-godzinnej naradzie, przy­
wódca Wolnych Demokratów, E- 
rich Mende, ogłosił, iż nowy rząd 
zachodnioniemiecki, będzie — jak 
dotychczas — koalicją dwóch par­
tii, CDU/CSU i FDP. Na razie nie 
podano szczegółów, jaki będzie 
skład nowego gabinetu bońskiego.

Wznowienie obrad
W Algierze wznowione zostały 

obrady komitetu przygotowawcze 
go Afro-Azjatyckiej Konferencji 
na szczycie. Jak się oczekuje — 
przedstawiciel ChRL przedstawi 
rezolucję, proponującą odrocze­
nie konferencji szefów państw rzą 
dów Azji i Afryki, która rozpo­
cząć się miała 5 listopada.

„Nowa era”
Pierwszy wiceprezydent ZR A, 

marszałek Amer, zakończył 5- 
dniową wizytę oficjalną we Fran­
cji, która, jak się podkreśla, w 
kołach politycznych w Paryżu, za 
początkowała nową erę w stosun­
kach między Zjednoczoną Republi 
ką Arabską a Francją.

WIELKO
POLSKAWl WD

Nowi uczestnicy konkursuJak już podawaliśmy, termin zgłoszeń wstępnych w Konkursie „Wielkopolska dla ekspórtu-II” upływa 31 października br. O warunkach konkursu pisaliśmy wielokrotnie na naszych łamach, a nadto każdy zakład —potencjalny kandydat na eksportera — otrzymał zapro- wzorem zgłoszenia.szenie wraz z Na życzenie, konkursu.Dotychczas
tekstem regulaminu i wysyłamy dodatkowewpłynęło 15 zgłoszeń egzemplarze zasadna nasz konkurs.Ostatnio zgłosiły się:▲ Kaliska Fabryka Ultramaryny,

a Poznańskie Zakłady Przemysłu Odzieżowego im. Ko­muny Paryskiej,A Poznańska Spółdzielnia Pracy „Introdruk 
a Poznańskie Zakłady Farmaceutyczne „Polfa”, 
a Poznańskie Przedsiębiorstwo „Wiklina”, 
a Zakłady Przemysłu Cukierniczego „Goplana”, A Krawiecka Spółdzielnia Pracy „Gostymanka”, 
a Spółdzielnia Inwalidów „Jedność” w Poznaniu.Propozycje konkursowe są bardzo różne, ale na pewno wszystkie bardzo pożyteczne. Oto „Goplana” zamierza eksportować nowe rodzaje wyrobów cukierniczych, „Wi­klina” specjalnie przygotowane artykuły galanteryjne z wikliny oraz meble wiklinowe i trzcinowe.Fabryka Ultramaryny z Kalisza zajmie się w ramach konkursu opracowaniem produkcji ultramaryny wg wy­magań odbiorców^ zagranicznych. Podobme „I olfa” po- dejmie się produkcji eksportowej Cardiamidu zgodnie ze specjalnymi życzeniami importerów, (zm)



Entuzjazm po pierwszym koncercie

Występy „poznańskich słowików" 
na drugiej półkuliChór Filharmonii Poznańskiej pod dyrekcją Stefana Stuligrosza wystąpił 17 bm. w największej sali koncertowej Montrealu, odnosząc pierwszy wielki triumf na kontynencie amerykańskim po przyjeździe na drugie z kolei tournee.

W ciągu soboty i niedzieli w demonstracjach przeciwko wojnie w Wietnamie wzięło udział na terenie USA około 100 tys. osób. Demonstracje odbyły się w przeszło 400 miejsco­wościach, w tym we wszystkich wielkich miastach z wy­jątkiem Waszyngtonu i Filadelfii.Chór pięciokrotnie bisował przy otwartej kurtynie a przy jęcie ze strony publiczności było więcej niż entuzjastycz­ne.Recenzent miejscowego dziennika „The Gazette” stwierdza, że „nic nie mogło zaćmić niezrównanej satys­fakcji w słuchaniu chóru. Prof. Stuligrosz umiał połą­czyć nadzwyczajną dyscyplinę chóru, obdarzonego rzeczywi­ście zdumiewającymi głosami, z niezwykłym uwrażliwieniem zespołu, który stanowi jedną, idealnie zgraną całość muzy­czną”.Chłopcy zwiedzili w ciągu kilkudniowego pobytu Mon­treal, a także byli podejmowa ni przez miejscowe środowis­ka polonijne. Miejscowy zes­pół śpiewaczy im. Wacława Lachmanna wydał na cześć zespołu przyjęcie, na którym prof. Stuligrosz wzniósł toast za Polonię kanadyjską, która tak walnie przyczyniła się do budowy Szkoły Tysiąclecia w Opolu. Toast prof. Stuligrosza przyjęto hucznymi oklaskami. Chłopcy — którzy czują się do
W ęcej przędzałni 

w przemyśle bawełnianymW tegorocznych inwesty­cjach „bawełny”, na które wy asygnowano ponad 833 min zł., czołowe miejsce zajmuje intensywna rozbudowa przę­dzalni. Podyktowane to jest koniecznością likwidacji od­czuwanego od lat niedoboru przędzy bawełnianej. Nowe przędzalnie powstają w Łódz­kich Zakładach im. Marchlew skiego, dzierżoniowskiej „Si- lesianie”, bielawskich ZPB im. II Armii WP i zakładzie częstochowskim. Dodatkowe maszyny przędzalnicze otrzy­mają także pabianickie ZPB oraz łódzkie Zakłady im. Obrońców Pokoju i im. Har- nama. Nowe przędzalnie or­ganizuje się w pomieszcze­niach wygospodarowanych w poszczególnych przedsiębior­stwach a odpowiednio adapto­wanych. Wyposażenie stano­wią przede wszystkim maszy­ny sprowadzane ze Związku Radzieckiego, których znacz­na część już nadeszła i zosta­ła zainstalowana. Ok. 23 tys. wrzecion dostarczy również krajowy przemysł.Uruchomienie nowych przę­dzalni nastąpi częściowo jesz­cze w tym kwartale częścio­wo zaś w I kwartale 1966 r. Przewiduje sie, że efektem tych inwestycji będzie dodat­kowa produkcja 8.800 ton przędzy bawełnianej rocznie.
Kimba utworzył rządAgencja Reutera donosi z Leopoldville, że prezydent Re­publiki Kongijskiej, J. Kasa- vubu zatwierdził skład nowe­go rządu przedstawionego mu przez premiera Evarista Kimbę.W skład tego rządu weszło m. in. pięciu członków partii b. premiera Czombego — Co- nakat. mimo oficjalnej odmo­wy kierownictwa tej partii wzięcia udziału w rządzie pre­miera Kimby. (PAP) 

Ewangelickie memorandum i kontratak rewizjonistówKościół ewangelicki w NRF opublikował 
memoriał na temat przesiedleńców, 
polityki wschodniej, granicy na Odrze 

i Nysie oraz stosunków ze wschodnimi sąsia­
dami Niemiec. Dotyczy to zwłaszcza Polski, 
bowiem w dokumencie, aprobowanym przez 
kierownicze instancje tego kościoła, zawarty 
został apel pod adresem Bonn o zerwanie z 
dotychczasową polityką formułowania nierea­
listycznych żądań terytorialnych i przejście 
na bardziej realistyczne linie uznania istnie­
jących faktów stworzonych przez drugą woj­
nę światową oraz podjęcie kroków w kierun­
ku ułożenia dobrosąsiedzkich stosunków z 
Polską.

Memoriał ten rozpętał burzę. Wszystkie je­
go ostrożne sformułowania i postulaty, od 
dawna już wysuwane przez postępowe środo­
wiska Niemiec zachodnich, a ignorowane 
przez władze bońskie, stały się — prawdopo­
dobnie z uwagi na duży autorytet autorów 
dokumentu — obiektem zmasowanych ataków, 
krytyk i napaści ze strony organizacji prze­
siedleńczych (czynniki rządowe i partyjne 
NRF, jak dotąd, milczą w tej sprawie).

Organizacje rewizjonistyczne z miejsca opu-

Korespondencja z Bonn

blikowały protesty przeciwko memoriałowi 
kościoła ewangelickiego w NRF. „Związek 
Przesiedleńców” określił dokument ów w spe­
cjalnym oświadczeniu jako „nadużycie auto­
rytetu przez kościół”. W oświadczeniach in­
stancji rewizjonistycznych mówi się o „obu­
rzeniu”, z jakim przyjęto do wiadomości me­
moriał kościoła ewangelickiego, oraz prze­
strzega się przed „błędnymi wyobrażeniami”, 
jakie dokument ten może wywoływać wśród 
społeczeństwa NRF. Organizacje przesiedleń­
cze zapowiedziały interwencję w kościele 
ewangelickim a także opublikowanie swoich 
memoriałów na temat Odry—Nysy i polityki 
wschodniej.

Prasa zachodnioniemiecka szeroko relacjo­
nuje memoriał, podając jego treść. Nieliczne 
dzienniki, komentując myśli zawarte w tym 
dokumencie, aprobują zasadę potrzeby no­
wej realistycznej polityki wschodniej, zwła­
szcza wobec Polski,

„NEUE RHEIN—RUHR-ZEITUNG” pisze: 
„Memoriał kościoła ewangelickiego w spra­
wie polityki wschodniej utrzymany jest w po­
cieszająco otwartym tonie. Ludzie kościoła do­
tykają tabu, do którego ludzie niemieckiej 
polityki nie odważają się zbliżyć...” Zwraca­
jąc się do przyszłego rządu zachodnioniemiec 
kiego dziennik pisze: „Sądzimy, że to wezwa­
nie kościoła zbadać należy z całą powagą, jeśli 
pragnie się wygaśnięcia nienawiści i znale­
zienia drogi do porozumienia”.

„WESTFAELISCHE RUNDSCHAU” pisze: 
„Cóż się właściwie stało? Kościół ewangelic­
ki wypowiedział przecież otwarcie tylko tó, 
co miliony ludzi w Republice Federalnej — 
nie mówiąc już o zagranicy — myśli: granica 
na Odrze i Nysie nie powinna być więcej 
przedmiotem sporu. Jest ona rzeczywistością, 
jeśli nawet dla nas gorzką. Czy istnieje w 
ogóle jakaś szansa przywrócenia dawnego 
prawa, bez równoczesnego stworzenia nowe­
go bezprawia lub jeszcze czegoś gorszego?” — 
zapytuje dziennik.

JANUSZ ROSZKOWSKI

skonale po dłuższej podróży i znajdują się w świetnej for­mie fizycznej — byli również podejmowani przez miejscowe organizacje katolickie. (PAP)
Nowe prezydium Rady 

Naukowej Ośrodka Badań
Prasoznawczych

W poniedziałek odbyło się w 
Krakowie posiedzenie Rady Nau­
kowej Ośrodka Badań Prasoznaw 
czych z udziałem prezesa Zarzą­
du Głównego RSW „Prasa” — Ta 
deusza Galińskiego oraz szeregu 
wybitnych uczonych m. in. prof.' 
dr. Zenona Klemensiewicza, Hen 
ryka Markiewicza i Jerzego Sa­
wickiego.

Członkowie Rady omówili wy­
niki realizacji planu wydawnicze 
go i planu badań za okres ubieg 
łego i bież, roku, a także kierun 
ki dalszej działalności tej placów­
ki. Wśród szeregu badań prowa­
dzonych przez pracownie Ośrod­
ka — stwierdzono na posiedzeniu, 
że na uwagę zasługują m. in. pra 
ce z zakresu czytelnictwa prasy 
w Nowej Hucie i woj. szczeciń­
skim, czytelnictwa prasy w klu­
bach wiejskich „Ruchu” oraz a- 
nalizy skuteczności krytyki pra­
sowej w tygodniku „Polityka”.

Zebrani dokonali wyboru no­
wego prezydium Rady Naukowej. 
Przewodniczącym wybrany został 
ponownie prof. dr. Zenon Kle­
mensiewicz. Wiceprzewodniczący­
mi zostali: prezes Zarządu Głów 
nego RSW „Prasa” — Tadeusz 
Galiński oraz kierownik Katedry 
Socjologii i Demografii UJ w 
Krakowie prof. dr. Paweł Rybi­
cki. (PAP)

Mord polityczny 
uj stolicy DominikanyW stolicy Republiki Dominikańskiej, Santo Domingo za­notowano w niedzielę poważny wzrost napięcia w związku z zabójstwem jednego z wybitnych działaczy politycznych Angela Cabrala.Cabral należał do znanych przeciwników dawnego reżi­mu dyktatora Trujillo. Zabój stwo nastąpiło w momencie, gdy przed domem Cabrala od bywała się wroga mu demon­stracja. Cabral, który usiło-

Nowe incydenty 
na pograniczu 

indyjsko- pakistańskimIndia i Pakistan oskarżyły się znowu wzajemnie o naru­szanie rozejmu.W Delhi Ministerstwo Obro ny Indii oświadczyło w ponie­działek wieczorem, że w ciągu ostatnich 24 godzin, Pakistan siedem razy naruszył porozu­mienie o przerwaniu ognia w Kaszmirze. Wojska pakistań­skie miały też pogwałcić ro- zejm w rejonie Lahore i sek­torze Sialkot.W Karaczi radio pakistań­skie oznajmiło w poniedzia­łek, że poprzedniego dnia woj ska indyjskie ostrzeliwały po­zycje pakistańskie, „praktycz­nie biorąc, na wszystkich od­cinkach frontu”. Pakistańczy­cy odpowiedzieli ogniem w kil ku rejonach. Radio pakistań skie oskarżyło też Indię o na­ruszenie obszaru powietrzne­go ponad Wschodnim Pakista nem. (PAP)

Publiczna walka z poborem
Demonstracje antywojenne w OSA

Najburzliwszy przebieg mia­ły demonstracje studenckie w Berkeley (Kalifornia), gdzie interwencja policji-udaremniła próbę aresztowania przez stu­dentów dowódcy bazy rekru­tacyjnej. Studenci zarzucili mu „spiskowanie w celu mor­derstwa z premedytacją”, ro­zumiejąc pod tym wojnę w Wietnamie.To, co można nazwać nową fazą protestów, nie ma oczy­wiście charakteru masowego zrywu politycznego. Istotne jest jednak, że grupy protesta­cyjne rosną w siłę i obejmują
Zamknięcie uczelni 

w KaszmirzeLokalne władze w Kaszmi­rze poleciły zamknąć wszyst­kie instytucje szkolnictwa wyższego w związku z zabu­rzeniami studenckimi do jakich doszło przed kilku dniami. Władze uważają, że zajścia te zostały sprowoko­wane przez pakistańskich agi­tatorów.Według oficjalnego oświad­czenia szkoły zostaną otwarte ponownie dopiero wówczas,' gdy będzie rzeczą pewną, iż studenci potrafią się „właści­wie zachowywać”. (PAP) 

wał schronić się w bezpieczne miejsce został zastrzelony z karabinu maszynowego. Jego żona i córka odniosły rany. Demonstranci podpalili miesz kanie zabitego.Do dalszych incydentów do­szło w kilka godzin później, gdy odbywał się pogrzeb Ca­brala. Uczestnicy pogrzebu atakowali fotoreporterów, któ rzy usiłowali dokonywać zdjęć.Na jednej z ulic Santo Do­mingo zebrała się grupa de­monstrantów, którzy podpalili samochód należący do rządo­wej radiostacji. Demonstranci strzelali w powietrze z rewol­werów i karabinów maszyno­wych.W sprawie zabójstwa Ca­brala wdrożono już śledztwo. Agencje zachodnie piszą, że w areszcie znalazło się kilku podejrzanych. Zabójstwo Ca­brala zostało potępione przez paru działaczy politycznych.PAP
Fanfani operowanyW jednej z klinik nowojor­skich operowano w poniedzia­łek Amintore Fanfaniego, mi­nistra spraw zagranicznych Włoch i przewodniczącego Zgromadzenia Ogólnego NZ, który w zeszłym tygodniu prze wrócił się na ulicy i zerwał sobie ścięgno prawej nogi. Le­karze oświadczyli, że operacja wypadła pomyślnie. (PAP) 

coraz większe warstwy mło­dzieży, niemal wyłącznie stu­denckiej, a także pewną część najbardziej oświeconych ele­mentów inteligenckich i drob- nomieszczańskich.Ma to tylko pośredni zwią­zek ze zwiększeniem poboru i niejako przybliżeniem się woj­ny wietnamskiej do społeczeń­stwa. Chodzi tu raczej o uspra wiedliwioną szansę wyłado­wania buntu społecznego jaki zwłaszcza w środowiskach studenckich tli się od kilku lat. Bunt ten ma podłoże częścio­wo społeczne (m. in. sprawa stale rosnących opłat za na­ukę, złe warunki mieszkanio­we studentów), częściowo po­lityczne (kompletny zanik rzą­dów reprezentatywnych, sa­mowola elity władzy, coraz trudniejsza kontrola poczynań władz lokalnych i stanowych).W szczególnie aktywnych środowiskach ruch ten wszedł obecnie w stadium publicznej walki z poborem, przejawiają­cej się m. in. w postaci palenia kart powołania i demolowaniu komend uzupełnień, jak to miało miejsce w Detroit i San Francisco.Przedstawiciele rządu, człon­kowie Kongresu oraz niemal cała prasa amerykańska pod­jęli gwałtowną kampanię prze­ciwko uczestnikom ostatniej demonstracji antywojennej. Ostrość tej kampanii dowodzi, że rozmiary akcji protestacyj­nej zaskoczyły i zaniepokoiły rząd USA.Znamienny był fakt, że tłu­my zgromadzone wzdłuż tras pochodów często oklaskiwały demonstrantów.Charakterystycznym elemen­tem kampanii przeciwko de­monstrantom są oskarżenia, że za akcją antywojenną „kry- ją się komuniści”. Prokurator generalny Katzenbach zapo­wiedział już dochodzenia w tej sprawie.Szczególnie ostrą reakcję ze strony przedstawicieli rządu i Kongresu wywołuje kampania antypoborowa. Dzienniki in­formują, że wiele tysięcy mło­dzieży pali karty powołania oo wojska, nie stawia się na punkty rejestracyjne, sy-
Dalsze aresztowania 

uj Indonezji 
Obrady o likwidacji obcych baz

Agencja Reutera donosi z Djakarty, iż rzecznik armii indonezyjskiej podał do wiadomości, że dotychczas aresz­towano w tym mieście 1.334 osoby za popieranie nieudane­go zamachu stanu.W kraju poprawia się po­woli sytuacja gospodarcza. M. in. spadła cena ryżu. Za spe­kulację artykułami żywnościo­wymi grożą surowe kary.Trwa nagonka antykomuni­styczna. W północnej części Sumatry, w Medanie, tłum spalił — jak informuje Reu­ter — siedzibę miejscowych władz KP Indonezji. Spłonęły tam trzy osoby, a cztery zo­stały ciężko ranne.W Djakarcie żołnierze i po­licjanci przeprowadzili w po- 

muluje choroby umysłowe lub fizyczne, przedłuża studia, lub pospiesznie zawiera związki małżeńskie.W Waszyngtonie ogłoszono, że przeciwnicy wojny w Wiet­namie organizują 27 listopada „marsz na Waszyngton na rzecz pokoju w Wietnamie”.Sanford Gottleib, koordyna­tor marszu, oświadczył, że po­nieważ wiadomo, iż wojna wietnamska prędzej czy póź­niej zakończy się przy stole konferencyjnym nowe akcje protestacyjne, mogą przyspie­szyć tę chwilę. (PAP)
Napad czy wypadek?

Robeson w szpitaluZnany śpiewak murzyński Paul Robeson przewieziony zo stał w poniedziałek do szpita­la. Znaleziono go w N. Jorku na wpół przytomnego z licz­nymi obrażeniami głowy. O- becnie stan 67-letniego arty­sty nie budzi już obaw. Poli­cja amerykańska prowadzi śledztwo w tej sprawie. (PAP)
Amerykanie stracili iuź 674 samoloty

12-osobowy patrol 
sajgoński w zasadzceWedług doniesień z Sajgonu 12-osobowy patrol wojsk rządowych dostał się we wtorek w zasadzkę zorganizowa­ną przez partyzantów na południe od Da Nang. Prawdo­podobnie wszyscy żołnierze sajgońscy zginęli lub zostali ranni.Bombowce amerykańskie „B-52” dokonały ponownego nalotu na lasy Ho Bo — 50 km na północny zachód od Sajgonu.Amerykański rzecznik woj­skowy podał we wtorek, że po przedniego dnia podczas na­lotu zestrzelono jeden amery­kański samolot odrzutowy. Obaj piloci wyskoczyli ze spa­dochronami. ale prawdopodob nie dostali się do niewoli. Rzecznik podał również, że na liście zaginionych nad Wiet­namem Północnym znajduje się 95 lotników USA.W poniedziałek samoloty USA zrzuciły około 200 ton bomb na różne obiekty DRWDowództwo Wietnamskiej 

niedziałek rewizję w redak­cjach kilku dzienników. 4 go­dziny trwała również rewizja w Agencji Antara, skąd — jak informuje Reuter — wyniesio no pewną ilość dokumentów.-&
W Djakarcie kontynuuje obra­

dy konferencja na rzecz likwida­
cji obcych baz wojskowych.

Przedstawiciel DRW oświadczył, 
że USA wzmagają wojnę przeciw­
ko Wietnamowi głównie dzięki te 
mu, że mogą korzystać z baz woj­
skowych w Azji Poludniowo- 
Wschodniej, w strefie Dalekiego 
Wschodu i na Pacyfiku.

Mówca podkreślił, że likwidacja 
obcych baz wojskowych jest pa­
lącym problemem.

Przedstawiciel ruchu niepodle­
głościowego, Puerto Rico, N. Mar- 
tinez, oświadczył, że amerykań­
skie bazy morskie, rakietowe i 
lotnicze zajmują w jego kraju 13 
proc, najlepszych terenów upraw­
nych. (PAP)

Polscy pjsarze 
w Paryżu i Moskwie

W poniedziałek udała się do Pa 
ryża — sv ramach umowy kultu­
ralnej między Polską a Francją 
— grupa polskich pisarzy z preze-' 
sem ZIP — Jarosławem Iwasz­
kiewiczem. W skład grupy wcho 
dzą: Jerzy Putrament, Mieczv* 
sław Jastrun i Julian Rogoziń­
ski.

Do Moskwy wyjechała 5-osobo. 
wa grupa polskich literatów: Sta­
nisław' Lem, Maria Klimas-Bła- 
hutowa, Edmund Niziurski Ma­
rian Piechal i Józef Ratajczak.

PAP

Przyjazne 
spotkania żołnierzy 

bratnich armiiNa terenie NRD znajdują się jednostki wszystkich 4 ar­mii, które biorą udział w do­rocznych ćwiczeniach wojsk państw — członków Układu Warszawskiego.Od dwóch dni odbywają się liczne spotkania przyjaźni j braterstwa broni pomiędzy żołnierzami poszczególnych armii. Jedno z takich spotkań odbyło się w rejonie zakwa­terowania żołnierzy polskich^ „Czerwone berety”, znani w kraju żołnierze 6 Pomorskiej Dywizji powietrzno-desanto- wej, gościli u siebie grupy przodujących żołnierzy z jed­nostek armii radzieckiej, cze­chosłowackiej i NRD.Po wymianie doświadczeń z zakresu doskonalenia wyszko lenia następuje uroczysty mo ment dekoracji przodujących żołnierzy radzieckich, czecho­słowackich i niemieckich poi. ską odznaką „Wzorowego Żoł nierza”. Przedstawicielom bra tnich armii wręczono też pro­porczyki przodujących kom­panii i baterii, jakie nadawa­ne są w naszym wojsku naj­lepszym pododdziałom. (PAP)

Armii Ludowej ogłosiło komu nikat stwierdzający, że od 5 sierpnia 1964 roku zestrzelo­no nad terytorium DRW 674 samoloty amerykańskie. IV komunikacie zaznaczono, że w ubiegłą niedzielę wzięto do niewoli największą liczbę pi­lotów amerykańskich w cią­gu jednego dnia. (PAP)
7500 klubów „Ruchu"

W Kluczborku, woj. opolskie, 
zakończyła się w poniedziałek 
dwudniowa krajowa narada po­
święcona działalności wiejskich 
klubów „Ruchu”. Uczestniczyli 
w niej przedstawiciele Przedsię­
biorstwa Upowszechniania Prasy 
i Książki „Ruch” oraz Minister­
stwa Kultury i Sztuki.

Jak wykazały obrady, wiejskie 
kluby zdały w czasie dwuletniej 
działalności egzamin. Jest ich już 
7.500. W klubach prowadzona 
jest działalność kulturalna i oś­
wiatowa. Np. w pierwszym pół­
roczu br. zorganizowano w nich 
35 tys. różnego rodzaju imprez. 
Kluby „Ruchu” zakładane są tak 
że w osiedlach i dzielnicach pe­
ryferyjnych większych miast oraz 
w szpitalach.

Na naradzie w 'Kluczborku po­
stulowano konieczność organizo­
wania klubów „Ruchu” na dwór 
cach kolejowych. Młodzież szkol­
na czekająca na pociągi mogłaby 
w nich snędzać wolny czas i od­
rabiać lekcje. Dalszy rozwój tych 
pożytecznych placówek zależny’ 
jest jednak od uzyskiwania 
kali. (PAP)

„Koziołki"
Na 440 Poznańską Grę Liczbowi 

„Koziołki”, na dzień 17 X 1965 
wpłynęło 276.350 zakładów. Fun\ 
dusz nagród wynosi 455.977,— M 
Stwierdzono: 20 „czwórek” - P° 
6.915,— zł; 39 „trójek premiowa"' 
nych” po 188,— zł; 1.148 „trójek"" 
po 88,— zł; 1.019 „dwójek premio­
wanych” — po 27,— zł; 16.286 „dtf< 
jek” — po 7,— zł. Losowanie 
gry odbędzie się w dniu 24 X i96’ 
r. w Koninie, przed biurowce®! 
KWB „Konin” o godz. 12.30.

K-72^
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Dzisiejszy serwis InłormaeyW 

->oracował Janusz MarciszewtM-Głos wielkopolski reda 
euje Kolegium. Adres redakc)! 
Poznań, ulica Grunwaldzka 15 
Centrala teł. 611-21 łączy wszys’ 
kle działy Wydawca: Poznań­
skie Wydawnictwo Prasowe 
RSW „Prasa”. Druk- Zakłat?1 
Graficzne im. M. Kasprzaka.

Seria PWN OMEGA Subskrypcja na rok 1966 otwarta
Co 2 tygodnie tomik w cenie । 
10.— złotych. W subskrypcJ1 ' 
komplet lub wybór. Odbiór j 
w księgarni lub wysyłka. Dl® 
subskrybentów kompletu 

premia;bon na książki PWN. ’
Informacje i zapisy — 

w księgarniach.
K709^
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Nad ogromnym obsza­rem Brzezinki rozpo­ściera się błękitna ko­pula nieba, prześwietlona je- jiennym słońcem. Wspiera się na poczerniałych piszczelach aminów i dachach obozo­wych baraków.Kiedy 21 lat temu patrzył na |en krajobraz oczyma dziecka 12-letni Luigi Ferri słońce przesłaniały dymy z krema­toriów.Ścieżką, na której dzisiaj leży czysto zagrabiony żwir, maszerowały milczące tłumy komorom gazowym. Mię- barakami, dniem i nocą czaila się śmierć. Ta, której blaszany kształt nosili na czapkach mordercy z SS.Luigi Ferri urodził się w Mediolanie 9 września 1932 r. W domu wołano go pieszczotli­wie: Gigi, Gigino, albo po pro­stu — Carino czyli kochanie. Mieszkał potem w Reymie i w Trieście. Jego dziecinny po­
kój pełen był zabawek. Wojna zatrzymała się przed jego pro­giem. Luigi niewiele o niej wiedział.Ale pewnego dnia wojna wtargnęła do jego pokoju. Przyszła w postaci hitlerow­
skich żandarmów, którzy aresz towali Ferriego z babką. I wkrótce potem Luigi Ferri stał się numerem B 7525, jednym z dziesiątków tysięcy więźniów oświęcimskiego piekła. Jego opiekunkę pochłonęły komory gazowe wraz z innymi współ­towarzyszami transportu z da­lekiej Italii.Luigi z nieliczną grupą oca­lał. Przeżył. Uratowała go so­

lidarna pomoc więźniów: austriackiego lekarza dr. Wol- kena, niesiona wraz z polskimi lekarzami i pielęgniarzami, którzy pracowali w obozowym szpitalu.Kiedy w dniu wizyty prezy­denta Republiki Włoch Giu­seppe Saragata patrzyłem na Brzezinkę, nie mogłem nie myśleć o małym chłopcu wło­skim, z którym los zetknął mnie tuż po wyzwoleniu, kie­dy składał zeznania przed Okręgową Komisją Badania Zbrodni Hitlerowskich w Kra­kowie. Jego relacja o ostat­nich miesiącach oświęcimskie­go obozu, jest jednym tego ro­dzaju dławiącym za gardło, wstrząsającym opowiadaniem dziecka o rzeczach nie miesz-

Prezydent Włoch ogląda doku­
menty dotyczące pobytu w obo­
zie i zamordowania przez hitle­
rowców córki przywódcy wło­
skich socjalistów Piętro Nenniego, 

Fot. — CAF

Anglia - Rodezjaw TT odezja — kolonia Wielkiej Brytanii w do jY Afryce — domaga się niepodległości. Ń- Trwa to już dłuższy czas, niemal rok. ią- Premier Rodezji — John Smith — żąda spe­cjalnych przywilejów dla 220.000 białych mie _ szkańców i tylko dla nich — nie zaś dla 4 milionów tubylców.“ Smith wie, że żądania jego są niedemokra­tyczne, że znajdzie się pod obstrzałem opinii ,e publicznej wszystkich państw afrykańskich;ale bierze przykład z Unii Południowo-Afry- w- kańskiej, na której poparcie liczy. Brak san-kcji wobec rasistowskiej Unii, bierność tych, ł. którzy mogliby bojkotem politycznym i go- isy spodarczym zmusić Unię do zmiany postępo- er- wania wobec ludności nie białej — rozzu- chwalił premiera Rodezji.iej Stanowisko Smitha spowodowało poważny iuż kryzys. Wielka Brytania znalazła się wobec trudnego dylematu. Jeżeli zgodzi się na przy- ói. znanie niepodległości Rodezji na warunkach, 
ich sugerowanych przez Smitha, wywoła nowy ez' kryzys w stosunkach z państwami afrykań- skimi, wchodzącymi w skład Wspólnoty Bry- raz tyjskiej; w perspektywie możliwa byłoby na­wet z ich strony — zerwanie z Wielką Bry- po- tanią. A — jak oświadczył przedstawiciel Lu dowego Związku, Zimbabwe (afrykańska na- oi. zwa Rodezji) — ludność tego kraju odrzuci
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Pracownicy poszukiwani
Gminna Spółdzielnia „Samopomoc Chłopska” w Ko- 
«Hynie — zatrudni zaraz DWÓCH PIEKARZY.

Warunki pracy i płacy do omówienia w biurze 
Zarządu. W7367
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Dnia 17 października 1965 r. zakończył swój 
Pracowity żywot, po krótkich, lecz ciężkich 
C1erpieniach, opatrzony Sakramentami św., mój 
najdroższy mąż, nasz najtroskliwszy tatulek, 
orat, szwagier i wujek, śo.

PIOTR MICHALAK
Pogrzeb drogiego nam Zmarłego odbędzie się 

w środę, dnia 20 bm„ o godzinie 13.45 z ka- 
Pucy cmentarnej na Junikowie.

W nieutulonym smutku pogrążona_ r Zona z synkami i rodziną 
oznań, Madalińskiego 13 m. 22, l(W33g

W dniu 18 października 1965 r. zasnęła w Bogu, 
namaszczona Olejami św., moja najdroższa żona, 
nasza najukochańsza, dobra mamusia, najlepsza 
nabunia. teściowa, córka, bratowa i ciocia, prze- 
zywszy lat 52, śp.

Zofia Szala
z domu GOLIK

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 21 bm., 
^godzinie 14.15 z kaplicy cmentarza na Juni-

W głębokim smutku pogrążeniMąż, dzieci, wnuki, matka i rodzina 
^Poznań, Zielona 5/6. 10131g

Dnia 18 października 1965 r. zmarł w wieku 
lat, opatrzony Sakramentami św., nasz drogi 

k'ec, teść, dziadek, pradziadek i stryj, śp. 

Paweł Brzeskwiniewicz
0^„°^Fz.e^ odbędzie się w czwartek, dnia 21 bm., 
ezynie 1:5,30 z kaplicy cmentarnej na Gór-

W głębokim smutku pogrążona
RODZINA 

P^^Rotuly. Poznań, Rawicz.
nych zawiadomień nie wysyła się. 10192g 

czących się w ludzkiej wy­obraźni. Relacja ta weszła do akt śledztwa przeciwko ko­mendantowi Oświęcimia, Hoes- sowi.Niedaleko odcinka, na które­go błotnistej przestrzeni druty kolczaste kaleczyły dzieciń­stwo Luigi Ferriego, był kie­dyś obóz kobiecy. I tu roze­grała się także jedna z setek tysięcy tragedii, której datę skrzętnie odnotowują teraz włoscy dziennikarze, towarzy­szący prezydentowi.Oto tutaj, w jednym z blo­ków, po którym pozostał beto­nowy zarys fundamentów i nagi odarty z tynku szkielet komina, zginęła w lipcu 1943 roku Vittoria Nenni, córka przywódcy włoskich socjali­

stów Piętro Nenniego. Areszto wało ją gestapo w czerwcu 1942 roku w Paryżu. Jej męża rozstrzelano. Vlttorię przywie­ziono do Oświęcimia w lutym 1943 roku. Kiedy w cztery każdy wniosek, który nie zagwarantuje pra­wa równego i powszechnego glosowania.Z drugiej strony, odrzucenie żądań pre­miera Smitha i poparcie takiej decyzji sta­nowczymi krokami, oznacza wywołanie kon­fliktu z białą ludnością Rodezji, złożonej prze­ważnie z wychodźców brytyjskich.Premier Wilson znalazł się w niełatwej sy­tuacji. Nie ma jednolitego stanowiska wobec rodezyjskiego problemu w jego . Partii Pracy. Lewe skrzydło partii żąda twardej linii w rozmowach ze Smithem, aż do sankcji ekono­micznych, a nawet militarnych włącznie. Lecz Wilson szuka kompromisowego wyjścia. Nie chcąc brać na siebie odpowiedzialności za dalszy rozwój wypadków, zwrócił się do opozycji — konserwatystów, o wzięcie udzia­łu w rozmowach ze Smithem oraz wysłanie do Rodezji grupy premierów Wspólnoty Bry­tyjskiej dla rozmów z rządem rodezyjskim.Jak dotychczas, rasiści rodezyjscy nie są skłonni liczyć się z trudnościami Londynu, zdając sobie sprawę z tego, iż rząd brytyjski raczej nie przedsięweżmie radykalnych środ­ków dla obrony większości nie białej ludno­ści Rodezji.Trudno przewidzieć dalszy bieg wypadków, lecz jest rzeczą pewną, iż rząd brytyjski za­stosuje tu, wypróbowaną przez dyplomację Wielkiej Brytanii, drogę działania na zwłokę, a w ostatecznym przypadku — kompromisu. Naturalnie, kosztem Afrykańczyków...
F. H.

PGR Bieganowo, pow. Września przyjmie do pracy 
4 OBOROWYCH. Mieszkanie zapewnione, stołówka 
na miejscu. Wynagrodzenie wg układu zbiorowego 
pracowników rolnych. W7398
Spółdzielnia Pracy Remontowo - Budowlana w Ostro­
wie Wlkp., ul. Wysocka Ib, przyjmie do pracy IN­
ŻYNIERA względnie TECHNIKA BUDOWLANEGO 
posiadającego uprawnienia i 5-letnią praktykę na 
stanowisko kierownika technicznego Spółdzielni. 
Zgłoszenia kierować pod adresem jak wyżej. W7407

Dnia 17 października 1965 r. zmarł po krót­
kich cierpieniach, opatrzony Sakramentami św., 
mój najukochańszy mąż, nasz troskliwy tatuś, 
brat, szwagier, zięć i wujek, przeżywszy lat 56.

ŚP‘ FRANCISZEK STĘPA
Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 20 bm., 

o godzinie 16 z kaplicy cmentarza na Winia- 
rach, przy ul. Piątkowskiej.

Ciężko strapiona
ŻONA Z SYNAMI I RODZINĄ

Poznań, ul. Przyłuskiego 14 m. 1. 10138g

Dnia 17 października 1965 r. zmarł nagle, mój 
najdroższy mąż, nasz ukochany ojciec i dzia­
dek, przeżywszy lat 56* śp.

MICHAŁ SWIERGIEL
Msza św. żałobna za spokój duszy śp. Zmar­

łego zostanie odprawiona w czwartek, 21 bm., 
o godz. 8.30 w kościele parafialnym 0.0. Zmar­
twychwstańców, przy ul. Dąbrówki.

Pogrzeb odbędzie się tego samego dnia o go­
dzinie 11.30 z kaplicy cmentarnej Bożego Ciała, 
przy ul. Bluszczowej.

W nieutulonym żalu pogrążeni 
ŻONA, CÓRKI, ZIĘCIOWIE, WNUKI

I RODZINA
Poznań, Gwardii Ludowej 54 m. 3. 10201gt ———
Dnia 18 października 1965 r. zmarła, opatrzona 

Sakramentami św., moja najdroższa żona, na­
sza najlepsza bratowa, szwagierka i ciocia, prze­
żywszy lat 82, śp.

z MICHAŁOWSKICH

Weronika Maniecka
Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 21 bm., 

o godzinie 14.30 na cmentarzu górczyńskim.
W smutku pogrążony

MĄŻ Z RODZINĄ
Poznań, ul. Kościańska 11. 10197g

miesiące potem umierała, przekazała swym towarzysz­kom ostatnie zlecenie: „Po­wiedzcie mojemu ojcu, że nie straciłam odwagi do ostatniej chwili”.Prezydent Giuseppe Saragat stał pochylony nad szklaną gablotą w muzealnym bloku czwartym, gdzie obok doku­mentów dotyczących więźniów różnych narodowości, widnieje także fotografia Vittorii Nenni, wykonana w obozowym od­dziale politycznym SS. Na szklanej płycie gabloty, nad wyblakłym zdjęciem, dłoń pre zydenta złożyła wiązankę kwiatów.Vittoria Nenni była jedną z kilkunastu tysięcy obywateli włoskich, których Oświęcim pochłonął na zawsze. Do wio­sny roku 1944 wleczono ich tu z miast i wsi włoskich, z je­nieckich obozów i z niewolni­czych robót małymi grupami. Od lutego 1944 roku zaczęły nadchodzić do Oświęcimia wiel kie transporty z Rzymu, Me­diolanu, Fossoli di Carpi. W jednym z takich transportów przybył tu także mały Luigi Ferri.Głęboka cisza ■ wypełniła dziedziniec bloku 11, gdzie przed ścianą śmierci prezy­dent Włoch składał wieniec w hołdzie poległym w Oświęci­miu. Oświęcim, tragiczne cmentarzysko przedstawicieli 28 narodów Europy — jest także cmentarzem włoskim. Także i dlatego wywarł na prezydencie Republiki 'Włoch i towarzyszących mu osobach, głębokie wzruszenie i niezatar­te wrażenie. Ale Oświęcim nie jest cmentarzem takim jak inne, które skłaniają tylko do refleksji nad przemijaniem życia. Oświęcim jest także przypomnieniem i ostrzeże­niem.I dlatego to ze szczególną wymową zabrzmialy słowa pre zydenta Włoch, który wygło­sił przed blokiem 11 przemó­wienie, transmitowane przez telewizję polską i włoską.
„W żadnym innym miejscu, tak 

jak właśnie w tym — mówił pre­
zydent Saragat — umysł ludzki 
nie jest tak wstrząśnięty, na myśl 
o śmiertelnym niebezpieczeństwie, 
od którego ludz.kość została oca­
lona po sześciu latach zmagań... 
Oświęcim, to mogiła, u której 
przerażona, lecz czujna ludzkość 
w pełni świadomości skupia się, 
by wyciągnąć wnioski ze strasz­
nych wydarzeń, jakie tu miały 
miejsce. Przypominanie tych wy­
darzeń, choć bolesnych dla tych, 
którzy zostali przez nie zranieni 
w swych uczuciach, a także dla 
narodów, których tylu synów tu 
zginęło, jest obowiązkiem...”Przypominając, że Oświęcim nie tylko ostrzega, ale wzywa do wzajemnego porozumienia między ludźmi, do solidarności w międzynarodowej walce o umocnienie pokoju, prezydent Saragat powiedział:

„To, co łączy ze sobą tutaj po­
ległych, jest o wiele ważniejsze 
niż odmienność języka, narodowo 
ści, czy religii, które ich cecho­
wały, gdy przekraczali próg tego 
strasznego miejsca. Uczcijmy ich, 
pracując dla dobra pokoju, opar­
tego na niezawisłości i bezpie­
czeństwie wszystkich narodów.”

MIECZYSŁAW KIETA

W ostatnich latach daje się zauważyć masowy wzrost liczby posiada­czy zezwoleń na prowadzenie pojazdów mechanicznych: sa­mochodów, motocykli, trakto­rów itp. Wielu ludzi zapisuje się na kursy mimo że nie po­siadają jakiegokolwiek pojaz­du. Każdy ma jednak nadzie­ję, że przyjdzie dzień, w któ­rym i on zasiądzie za kierow­nicą „Syrenki” czy „MZ-tki”.Prowadzenie pojazdu me­chanicznego, który rozwija przecież znaczną szybkość, to sprawa dość skomplikowana. Wielu potencjalnym kandy­datom na kierowców wydaje się to proste, ale gdy zasiądą po raz pierwszy za kierowni­cą czują się bezradni wobec problemów, jakie muszą szyb ko i sprawnie rozwiązywać.Kierowców dzielimy na dwie kategorie: zawodowców i amatorów. Jedni i drudzy robią jednak to samo: prowa­dzą samochody. Muszą więc tak zawodowcy jak i amato­rzy posiadać dobry wzrok, słuch i refleks. Powinni mieć. A jak jest naprawdę? Bardzo często nie tak, jak trzeba.Obowiązujące przepisy — jeżeli chodzi o kandydatów ubiegających się o amatorskie prawo jazdy — są dość libe­ralne. Kandydat może mieć drobne wady wzroku, słuchu itp., ale żadna z nich indywi­dualnie go nie dyskwalifiku­je, mimo że w sumie składa­ją się owe wady na niezbyt pocieszający obraz. „Amator” może być np. daltonistą, co każdemu logicznie myślącemu obywatelowi wydaje się dość zaskakujące chociażby z uwa­gi na coraz częstsze wprowa­dzanie różnokolorowych świa­teł sygnalizacyjnych czy zna­ków drogowych.Problemów tego typu jest zresztą wiele. Kłopot w tym, że nie ma ich kto właściwie rozwiązać. W Poznaniu spra-

Nakładem Centrali Nasiennic­
twa, Ogrodnictwa i Szkółkarstwa 
ukazał się: Katalog kwiatów ce­
bulkowych, (dr Haliny Dargie- 
wicz, str. 99). Bogato ilustrowany, 
zawiera tablice prawie 130 odmian 
kwiatów, od hiacyntów, tulipa­
nów, krokusów po zawilce i li­
lie. Obok podstawowych informa 
cji o poszczególnych odmianach, 
Czytelnik znajdzie tam wskazów­
ki o sposobach pielęgnacji kwia­
tów cebulkowych.

Nakładem Wydawnictw Nauko­
wo-Technicznych ukazały się o-

Stadnina Koni Posadowo — Gospodarstwo Posadowo, 
pcw. Nowy Tomyśl, poczta Lwówek Wlkp., zatrudni 
zaraz TRZECH PRACOWNIKÓW FIZYCZNYCH do 
prac polowych. Mieszkanie rodzinne zapewnione. 
Szkoła 7-kl., przystanek PKS, sklep na miejscu.
_____________________________________ W7395 
Dyrekcja Terenowych Zakładów Gastronomicznych 
w Słupsku, Al. Wojska Polskiego nr 1, zaangażuje 
KIEROWNIKA zakładu restauracji - dworzec w Biało­
gardzie, wymagane średnie wykształcenie gastrono­
miczne i 4 lata praktyki w gastronomii lub zasad­
nicza szkoła gastronomiczna i 7 lat pracy w zakła­
dzie gastronomicznym. Jednocześnie zaangażuje się 
SZEFÓW KUCHNI w restauracji na dw*orcu w Koło­
brzegu i Sławnie, wymagane posiadanie dyplomu 
kuchmistrza lub średnie wykształcenie gastrono­
miczne i 5 lat pracy w gastronomii._________ W7397

Sprzedam kompletną fre 
zarkę do metalu, stół 
75 X 25 cm. Oferty Biu­
ro Ogłoszeń. Grunwaldz­
ka 19 dla 9023g.________  
Sprzedam młocarnię czysz 
czarkę z bukownikiem i 
sortownikiem. Łabiński, 
Witkówki, pow. Kościan, 
poczta Racot. 9234g

Sprzedam pianino Lo­
renz, płyta drewniana ce 
na 5.000, maszynę do szy 
cia Singer, główka scho­
wana. Telefon 664-77, od 
godz. 16. 9102g+

Dnia 18 października 1965 r. zmarła nagle, 
opatrzona Sakramentami św., nasza ukochana 
siostra, szwagierka i ciocia, przeżywszy lat 75 
śp.

Jadwiga Królikiewicz
Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 21 bm., 

o godzinie 10.50 z kaplicy cmentarnej na Dębcu.
W głębokim smutku pogrążona

RODZINA
Poznań, Łąkowa 13 m. 30. 10200g
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Dnia 18 października 1965 r. zmarł po długich 

i ciężkich cierpieniach, namaszczony Olejami 
sw., mój najdroższy mąż, • nasz ojciec, teść 
i dziadek, śp.

Józef Macoszek
Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 21 bm.. 

o godzinie 15.15 z kaplicy cmentarnej na ulicy 
Bluszczowej.

W głębokim smutku pogrążeni
ZONA, SYN, SYNOWA, WNUKI I RODZINA 

Poznań, Wrocław, Warszawa. Stargard,
Zielona Góra. , 101fi9g

Przy kierownicy 
—tylko ludzie zdrowi
Kłopoly poznańskiej Przychodni Przemysłowej I

wami zdrowia kierowców zaj­muje się Przychodnia Prze­mysłowa. Już sama nazwa określą dość dokładnie jej cha rak-ter i zadania; nie ma ona właściwie nic wspólnego z problemami ruchu drogowe­go. Jeżeli bada się tam kie­rowców, to tylko dzięki za­wodowym zainteresowaniom pracujących w przychodni le­karzy a nie dlatego, że są ta­kie przepisy.Kompetentne władze z ulgą zaakceptowały taki stan, ale na tym właściwie skończyły się ich zainteresowania. A przecież Przychodni Przemy­słowej przy ul. Mickiewicza trzeba pomóc i to jak najT- szybciej. Pomoc ta powinna być taka, by przychodnia mo­gła w jak najkrótszym czasie wyeliminować wszystkich kie rowców, którym stan zdrowia nie pozwala zasiadać za kie­rownicą i którzy w każdej chwili mogtą — na skutek ja­kiejś gwałtownej choroby, czy ataku (np. padaczka) — spo­wodować tragiczny w skut­kach 'wypadek. Starania po­winny iść chyba w dwóch kie runkach. Po pierwsze — ist­nieje potrzeba unormowania i uaktualnienia przepisów o zdrowiu kierowcy, po drugie — trzeba przenieść Przycho­dnię Przemysłowy do obszer­niejszych lokali. Jeżeli już poznańska „przemysłówka” chce mimo wyraźnej dezapro­baty swoich władz zwierzch­nich prowadzić sprawy zwią­zane ze -zdrowiem kierowców, należałoby jej w tym pomóc. Dodamy dla zobrazowania trudności, 4e lokal, który pla­cówka zajmuje obecnie obli­czony był początkowo na 12 osób persenelu. Dzisiaj pra­cuje w nim 90. Skoro zatem powiedziano już „A” i powię­kszono personel Przychodni, trzeba też chcieć powiedzieć „B”, by stworzyć tym ludziom lepsze warunki pracy.
MACIEJ STABROWSKI

statnio: Autokody i programowa 
nie maszyn cyfrowych. K. Fiałko­
wski, str. 95, zł. io. Książka prze­
znaczona jest dla techników, in­
żynierów, ekonomistów, działa­
czy gospodarczych zainteresowa­
nych problematyką maszyn mate­
matycznych oraz dla studentów 
cyfroniki. Automatyczna rejestra 
cja pracy maszyn, F. Perzyna, 
str. 80, zł. 8. Jest to broszura z 
serii: biblioteka organizatora pro­
dukcji. Przeznaczono ją dla per­
sonelu technicznego i ekonomi­
cznego zakładów przemysłowych 
oraz dla pracowników biur projek 
tów. Podstawowe pojęcia automa 
tyki, str. 80, zł. 10. (tłumaczenie z 
niemieckiego). Książka przezna­
czona dla techników i inżynie­
rów różnych specjalności intere­
sujących się zagadnieniami auto­
matyzacji. (zm)

S RADIO — PROGRAM I: 8.05 Muzyka i aktualn.; 
S 8.35 Recital fortepianowy F. Germani; 9 Muzyka; 
■ 9.ZO G.ra Zesp. Ludowy; 9.30 Rewia piosenek; 10 
Z „Busola” fragm. pow.; 11 „Po kongresie Astro- 
! nautyki”; 11.10 „Płynie Wisłok płynie”; 11.49 „Ro- 
• dzice a dziecko”; 12.25 Rolniczy kwadrans; ,13 Mu- 
2 zyka; 13.20 Koncert rozrywkowy, 14 „Adwoloat oia- 
• hła” gawęda; 14.15 Koncert symf.; 15.05 „Nasze spot- 
2 kania” — „Korea”; 15.25 Gra zespół klarnecistów 
i St. Maciejewskiego; 15.40 Odwołujemy pieśni Schu- 
j berta; 16.10 Młodzieżowe studio „Rytm” — Jazz 
s ułatwiony; 16.35 Program młodzieżowy; 17.05 ClAude 
5 Debussy: „La Mer” — (Morze) 3 szkice syjnf.; 17.30 
s „Na wirażu”; 18.05 Uniwersytet Radiowy „Naro- 
I dżiny nowej nauki” felieton; 18.20 Koncert dnia; 
! 19.15 »e wsi i o wsi; 19.30 Śpiewa „Śląsk”; 20.35 
■ Parnasik; 21.05 Koncert chopinowski R. Smendzian- 
! ka — fortepian; 21.35 Dawna muzyka polska; 21.45 
! „Sztuka kompromisu” fragm. książki; 22.05 Muzyka 
! taneczna; 22.45 Kurs jęz. franc.; 23.15 Muz. taneczna. 
S WIADOMOŚCI; 5, 6, 7, 8, 12.C«, 15, 18, 20, 23.
S PROGRAM II: 8.15 Kurs jęz. ang.; 8.35 Audycją 
■ Red. Społ.; 9.05 Koncert dnia; 9.50 Publ. między- 
f narodowa; 10 Od melodii do melodii; 10.40 „Złoty 
* deszcz” fragm. opow.; 13.20 „Na Skalnym Podhalu”;

13.45 Aud. pedagogiczna; 13.50 Aud. oświatowa; 14 
Ij Grająca szafa; 14.35 Świat w /.wierciadle nauki; 
• 14.45 „Błękitna sztafeta”; 15 Gra Zesp. WT. Kolan- 
• kowskiego; 15-30 „Spotkania z przyrodą”; 17.12 
• „W’śród ludzi, zjawisk i książek”; 17.35 Poznańska 
j 15 Radiowa; 18.45 „Samotnie czy pod rękę”; 19.05 
; Muzyka i aktualn.; 19.30 „Tydzień Warszawa—Za- 
• grzeb” — „Piętro” słuch.*, 20.10 Koncert symf.; 
» 21.45 Recital śpiewaczy tenora rumuńskiego Jona 
• Piso; 22.10 Rozmowa literacka; 22.30 „Nauka w służ- 
; bie pokoju; 22.50 „Z dziejów muzyki XX wieku”; 
• 23.30 Gra Ork. MantOvaniego.
• WIADOMOŚCI: 5, 5.30, 0.30, 7.30, 8.30. 12.06, 16, 19, 
; 21, 23.50.

: TELEWIZJA: — 18 Film fab. pzod. radź. „Chleb
: i róże” (i. 14); 11.55 Chemia kl. VII; 17 Wiadomoi 
; ści; 17.05 Film dla dzieci „Baśnie i waśnie”; 17.15 
1 dla młodych widzów — Teatr Jednego Aktora, pt.: 
5 „Ucieczka” — monolog; 17.30 „Sylwetki X Muzy” — 
! Lucyna Winnicka; 18 „Tygodnik Wiejski”; 18.25 Ar- 
i cydzieła muzyki — prezentuje Leonard Bernstein; 
i 18.55 Wszechnicą TV: „Zaginiony izoton”; 19.30 
? Dziennik i dobranoc; 20 Nowości ekranu; 20.15 31 
I lekcja jęz. rosyjskiego; 20.30 Koncert Zesnł, T?z- 
i zowych; 21.20 Magazyn — ..Światowid”; 21.40 PMF; 
: 21.50 Dziennik; 22.10 ..Studio 65” — „Księga One- 
: kryfów” Karola Capka. Wykonawcy: H. Hńvro, 
: B. Danielewski, St. igar, A. Polkowski. Zdz. K»r- 
i czewski, A. Młodnicki, W. Pyrkosz, I. Przegrodzki 
t i inni.
’ Telewizja zastrzega sobie prawo do zmian.



Zobowiązania 
budowniczych 
„Kazimierza"Załoga Oddziału KTZ (koparka — taśmociąg — zwałowarka) Samodzielne­go Oddziału Wykonawstwa Inwestycyjnego, budująca Kopalnię Węgla Brunatne­go „Kazimierz” postanowi la dla uczczenia 48 roczni­cy Rewolucji Październi­kowej zebrać 610 519 me­trów sześciennych nadkła­du ziemi do 30 bm. Pozwo li to na przedterminowe wykonanie założeń planu rocznego zbierania nadkła­du, a tym samym zrealizo­wanie zakresu robót inwe stycyjnych w ilości 4 367 000 metrów sześcien­nych.Przyspieszenie pracy spo w'oduje dodatkowe zdjęcie nadkładu w wysokości 1 200 000 metrów sześcien­nych, czyli pracy o ogólnej wartości 12 312 000 zł. W ten sposób możliwym sta­nie się odsłonięcie 300 000 ton brunatnego paliwa, po­trzebnego do produkcji e- nergii elektrycznej w po­bliskiej siłowni. (Zet)

Gaudeamus w Zagłębiu KonińskimOstatnio rozpoczęły się zajęcia w Punkcie Konsultacyj­nym Politechniki Poznańskiej w Koninie. Na wydziałach: elektrycznym, budowy maszyn i kopalnictwie węgla bru­natnego podjęło studia 39 słuchaczy. Rekrutują się oni z pracowników Kopalni Węgla Brunatnego „Konin”, Kopalni „Adamów”, Kopalni Soli „Kłodawa” i Elektrowni „Konin”. Ponadto po kilku studentów zgłosiły inne, mniejsze zakłady pracy i instytucje Zagłębia Konińskiego.Wykłady i konsultacje od­bywać się będą dwa razy w miesiącu — w soboty i nie' dziele. Do Konina przyjeż­dżać będą specjaliści różnych dziedzin, wykładowcy Poli­techniki Poznańskiej. W cią­gu pierwszych dwu lat słu­chacze otrzymają wiadomości podstawowe z ogólnego zakre su nauk technicznych. Przez następne 2,5 roku specjalizo­wać się będą na wybranych kierunkach studiów. Nauka odbywać sig będzie systemem ■— można tak powiedzieć — mieszanym: poprzez wykłady konsultację i pracę własną studentów. Jej wyniki w du­żej mierze zależeć będą od wytrwałości słuchaczy. Absol wenci uzyskają tytuł inżynie­ra.Niedawno nowy rok akade micki rozpoczęła również filia Wieczorowego Uniwersytetu Marksizmu-Leninizmu w Ko­ninie. Wykłady odbywają się na 2 wydziałach: historyczno- filozoficznym oraz ekonomicz nym. W br. nie przyjmowano zapisów na I rok wydziału fi­lozoficznego. Zajęcia konty­nuują natomiast słuchacze II roku tego wydziału. Są jeszcze miejsca dla kandydatów na T rok wydziału ekonomicznego. Chętni mogą się zgłaszać w KP PZPR. Uczelnia przyjmuje zgłoszenia, warunkując przy­jęcie świadectwem dojrzałości, lub dyplomem ukończenia szkoły wyższej. Słuchaczami konińskiego WUMDu są człon kowie partii i bezpartyjni.
Dobre ziarno 
dobre zbioryWymiana sąsiedzka żyta w powiecie Ostrzeszów w go­spodarstwach indywidual­nych, została w zasadzie za­kończona. W PGR-ach wymia na trwa nadal, gdyż rolnicy, którzy otrzymali nakazy wy­miany teraz przystąpili do od­bioru przygotowanego mate- rału siewnego. 11 bm. plan wymiany żyta w powiecie zo­stał wykonany w 102 procen­tach. Dotychczas nie zreali­zowały w pełni tego progra­mu GRN-y Kobylagóra, Kuź­nica Grabowska, Rogaszyce i Ostrzeszów — miasto.Wymiany pszenicy dokona­no w 45 procentach. Wywią­zały się w pełn; tylko groma­dy Bukownica i. Rogaszyce Do wymiany nie przystąpili jeszcze rolnicy gromad Gra­nowa i Kobył agory. Stosun- kowo słabo orzebiega odbiór' pszenicy kwalifikowanej z GS dostarczonej na obsiew kon­traktacji. Największe zanied­bania sa w GS Doruchowo gdzie roznrowadzono zaledwie 5,4 procent materiału siewne­go pszenicy. Nie lepiej w GS Ostrzeszów, (hp)

Na przykład yganów

Trzy wsie - jedna bazaSieć Międzykółkowych Baz Sprzętu rozwija się coraz bar­dziej. Nie żywiołowo lecz z rozwagą, z namysłem zaintere­sowanych rolników. Bardzo słusznie, gdyż oni będą fakty­cznymi i prawnymi gospodarzami tych baz, oni będą wła­ścicielami zgromadzonego w nich sprzętu. Tworzenie tego rodzaju kółkowych placówek technicznej obsługi rolnictwa zapoczątkowała jeszcze w czerwcu br. gromada Borzykowo (pow. Września). Powstały tam trzy Międzykółkowe Bazy Sprzętu: w Kołaczkowie. Krzywejgórze i Wszemborzu któ­re do tej pory zdały egzamin sprawności co najmniej na czwórkę.Od tego czasu mija piąty miesiąc. Naśladowców znala­zło się wielu. Obecnie mamy w Wielkopolsce 700 kółek, któ re przekazały swoje fundusze 200 sąsiednim organizacjom kółkowym. Nie ma prawie ty­godnia, by nie sygnalizowano nam powstawania MBS-ów.Na czym polega ich popu­larność? Miedzy innymi na tym, że odciążają zarządy kó­łek rolniczych od spraw tech­niczno-eksploatacyjnych, któ­rym w ramach pracy społecz­nej nie zawsze mogły podo­łać. MBS-y pozwalają człon­kom zarządów kółek na zaję­cie się organizacją, produk­cji i szerzeniem kultury rol­nej w swoich wsiach. A rolni­

jak również członkowie in­nych stronnictw i organizacji społecznych. (Zet)

DOBRA ŁĄCZNOŚĆŚREM. Powiat śremski po­siada zmodernizowane urzędy telekomunikacyjne: 3 miej­skie w Śremie, w Kórniku, Książu oraz jeden wiejski w Wieszczyczynie. Sieć telefo­niczna w powiecie jest w 75 proc, zautomatyzowana, dzię­ki czemu społeczeństwo może korzystać z połączeń telefoni­cznych przez całą dobę, (su)
GOSTYŃSKIE PORZĄDKIGOSTYŃ. Dobiegają końca roboty drogowe przy ul. Dwór ccwej. Wyboiste kocie łby” pokryła gładka nawierzchnia asfaltowa, a po obydwu stro­nach ulicy kładzie się płytki chodnikowe. Zgoła inny wy­gląd przybrała zajezdnia au­tobusowa, usytuowana opodal dworca. Ojcowie miasta za­dbali o lepsze warunki dla pa sażerów zarówno PKP jak i PKS. PKS z kolei winna po­myśleć o zawieszeniu przy zajezdni estetyczniejszego i trwalszego rozkładu jazdy, bo na starym trudno już odczy­tać napisy, wytarte palcami licznych użytkowników.(ww)

BEZSKUTECZNY ATAKStonka ziemniaczana zaata­kowała w tym roku energicz­nie plantacje powiatu ostrow skiego, rolnicy byli jednak na to dobrze przygotowani. Chemicznych środków ochro­ny roślin GS miały pod do­statkiem, kółkom rolniczym nie brakowało odpowiednich maszyn. Zabiegi wykonano na areale około 10 000 ha ziem niaków — w tym na 2 000 ha — bardziej efektywnymi śród kami opryskowymi, (rj)

TEATRY

PA2DZIERNSF

20 
średa

Jana, Ireny

Słońce: 6.24—16.49

W POZNANIU
OPERA — g. 19 „Katarzyna Iz- 

majłowa”; OPERETK/a — godz. 19 
„My fair lady”; MARCINEK — 
g. 11 „Słowik”;

W WOJEWÓDZTWIE
KALISZ: „Szelmostwa Skape- 

oa”; TULISZKÓW: „Ballada o 
człowieku śmiechu”; WOLSZ­
TYN: „Zemsta”.

K»NĄ
CHODZIEŻ — Ceramik: — nie­

czynne; Noteć: „Szeherezada ’; 
CZARNKÓW: „Hamlet” (I i II s.) 
i „Zalotnik”; GNIEZNO — Lech:

kom jest w zasadzie obojętne — jak mówiono na spotkaniu z sekretarzem KC PZPR Jó­zefem Tejchmą — czy będą wypożyczać maszyny z kółka czy z MBS-u. Chodzi im na­tomiast o sprawną i termino­wa obsługę.Pierwsze miesiące doświad­czeń w gromadzie Borzykowo wskakują, że działalność MBS-ów odpowiada tym wa­runkom. Dostrzega się tam większą operatywność i wy­korzystanie sprzętu, fachową w pełni obsługę i nadzór tech niczny, sprawowany przez fi­lię POM. Zasada organizacyj­na jest taka: dwa, trzy lub cztery kółka łączą fundusze przeznaczone na mcchaniza- cje, zatrzymując te cześćFRR, która ma służyć rozwo­jowi wsi w innych dziedzi­nach. Poza tym, kółka prze­kazują bazie posiadane już maszyny, wybierają wspólnie etatowego dyspozytora i księ­gowego, którzy wraz z zespo­łem traktorzystów — również etatowych — pracują samo­dzielnie, pod nadzorem Spo­łecznej Rady Użytkowników, złożonej z przedstawicieli po­szczególnych kółek.MBS-y powstają najszybciej tam, gdzie wszystko zęstało przygotowane, gdzie jedno z kółek sąsiadujących dominu­je nad innymi operatywnością i zasobnością w usługowe środki produkcji. Klasycznym tego przykładem jest Kółko Rolnicze w Wyganowie. Po­wstało w 1957 roku jako pier­wsze w powiecie krotoszyń­skim i pod kierunkiem rzut­kiego i zapobiegliwego preze­sa — Jana Zięby rozwinęło ożywioną działalność oświato­wą i później usługowo-pro­dukcyjną. Posiadając na przy kład kolumnę parnikową do ziemniaków, obsługiwało nią prawne całą gromadę Kobylin, a w szczególności potrzeby członków sąsiednich kółek w Fijałov.de i Targoszycach. W jesieni ubiegłego roku uparo- wano i zakiszono 3 000 ton, a wiosną 1965 dodatkowo 1 000 ton ziemniaków. Taką korzy­stną dla rolników oomoc oce­nia się bardzo wysoko.Nic zatem dziwnego, że gdy padło hasło łączenia „kółko­wych” maszyn i ciągników w bazy, Wyganów podjął znowu inicjatywę, do której rolnicy z Fijałowa i Targoszyc usto­sunkowali się natychmiast po­zytywnie, uznając wyganow- skie kółko jako wiodące. Od­były się zebrania i w rezulta­cie powstała w7 Wyganowie Międzykółkowa Baza Sprzę­tu — znowu jako pierwsza w powiecie krotoszyńskim. Prze wodniczącym Rady Społecz­nej Użytkowników został pre­zes — Jan Zięba.Ciekawa to wieś ten Wy­ganów i ciekawi ludzie. Zaw­sze pierwsi tam, gdzie chodzi o wprowadzanie nowoczesno­ści, postępu technicznego i kultury współżycia.Warto przy okazii przyto­czyć kilka szczegółów tej spo­łeczno-gospodarczej „transak­cji” trzech kółek. Do nowo­powstałej MBS wniosły one łącznie prawie milion złotych z Funduszu Rozwoju Rolnic-
„Człowiek mafii”; Polonia: „U- 
padek Cesarstwa Rzymskiego”; 
GOSTYŃ: „Generał”; JAROCIN 
— Echo- „Ściśle tajne”; Cristal: 
„Pojedynek na wyspie”; KALISZ 
— Kosmos: „Czarny aksamit”; 
Oaza: „Popioły” (I s.); Stylowe: 
„Co się zdarzyło Baby Jane”; Sy­
rena: „W 89 dni dookoła świata”; 
Wolność: „Foto-Haber”; KĘPNO: 
„Nadzy wśród wilków”; KŁODA­
WA: „Miłość dwudziestolatków”; 
KOŁO: „Starcy na chmielu”; KO­
NIN — Energetyk: „Gejsza”; Gór 
nik: „Znowu Mas Linder”: KO­
ŚCIAN- „Ptaki”; KROTOSZYN: 
„Gładka skóra”; LESZNO „Uro­
cza gospodyni”; MIĘDZYCHÓD: 
..The Beatles”: NOWY TOMYŚL: 
„Lupeni. 1929”: OBORNIKI: „Ol­
brzym”: OSTRÓW — Roma: „Ca- 
sanowa znad Dunaju”; Słońce: 
„Trzej muszkieterowie” (II seria); 
OSTRZESZÓW: „Panienka z o- 
kienka”; PIŁA — Iskra: ..Popio­
ły” (I s.); Koral: „Helena Tro­
jańska”; PLESZEW: „Harry i ka- 

twa, a poza tym: Wyganów — 3 ciągniki, 2 przyczepy, 2 sno- powiązałki, agregat omłoto- wy z dwoma prasami do sło­my, wspomnianą już kolumnę parowniczą, 2 siewniki nawo­zowe, elewatorową kopaczkę do ziemniaków, mechaniczny ładowacz do obornika; Flja- łów —- ciągnik z przyczepą, snopowiązałkę, agregat oniło- towy; Targoszyce — 2 ciągni­ki, 2 przyczepy i agregat omło towy. Za Dosiadany do dyspo­zycji milion, MBS bedzie mo­gła dokupić znacznie więcej brakującego sprzętu i wszech stronniej obsługiwać rolników trzech wspomnianych wsi.Z tego zestawienia widać wyraźnie, dlaczego wyganow- skie kółko zostało uznane za przodujące i wiodące. Była także podstawa, by tam zlo­kalizować MBS. Tym bar­dziej, że w Wyganowie stoją już gotowe: garaże, szopy i magazyn paliwowy, wybudo­wane w zeszłym roku z Fun­duszu Rozwoju Rolnictwa przy dużym wkładzie pracy rolników w ramach czynu społecznego. Zasłużenie wiec staje się teraz Wyganów ośrodkiem technicznego od­działywania na najbliższą okolicę, (kj)
Z. Ptaszyński 

pojedzie do WarszawyNiedawno odbyły się w Poz naniu eliminacje wojewódzkie III etapu Ogólnopolskiego Tur nieju Czytelniczego organizo­wanego przez Zarząd Główny ZMS i Państwowe Wydawnic­two „Iskry”.Do finału wojewódzkiego przystąpili zwycięzcy elimi­nacji powiatowych. W ścisłym finale, w czasie którego wystą pili m. in. aktorzy Teatru Pol skiego z Poznania z monta­żem „Książka twoim przyja­cielem”, zwyciężyli m. in.: Zenon Ptaszyński ze Słupcy, Danuta Mikołajewska z Ostro wa Wlkp., Barbara Wawrzy­niak z Sienny k. Wągrowca, Ludwik Trzęsicki z Pleszewa i Wojciech Olszewski z Gniez na. Otrzymali oni nagrody książkowe — biblioteczki.Zdobywca I miejsca — Z Ptaszyński, reprezentować bę dzie poznańską młodzież na eliminacjach centralnych w Warszawie, których finał ro­zegra się przed kamerami tełe wizji. Warto nadmienić, że w województwie poznańskim do Turnieju Czytelniczego przy­stąpił masowo ZMS, uczestni­czyło w nim około 15 tysięcy dziewcząt i chłopców zrzeszo­nych w blisko 530 kołach.(S. Dr.)

... Stanisław Sz. proponując, by władze miejskie w Śremie zdecydowały się na otwarcie drugiej apteki. Mimo najlep­szych chęci dotychczas istnie­jąca jedna placówka nie mo­że podołać pracy....I ODPOWIEDZIELI NAM...... „Ruch” zawiadamiając nas, że do klubu w Mnichach (pow. Międzychód) wprowa­dzono sprzedaż „Głosu Wiel­kopolskiego”.
merdyner”; RAWICZ: „Druga mi­
łość cioci”; SŁUPCA: „Diabelskie 
sztuczki”; ŚREM: „Zdobywcy 
nieba”; ŚRODA: „Zamieć”; SZA­
MOTUŁY: — „Denuncjacja”;
TRZCIANKA: „Spojrzenie z o- 
kna”; TUREK: „Hrabia Monte 
Christa”; WĄGROWIEC: „Na 
tropie policjantów”; WOLSZTYN:

Billy kłamca”; WRZEŚNIA: „Le­
moniadowy Joe”;

W POZNANIU
FOTOPLASTIKON — g. 12—21 — 

„Oxford Bristol”.
A |

MUZEA
ARCHEOLOGICZNE (Mielżyń-

Skiego 27/29) — g. 13—19.
BRONI (St. Rynek) — g. 11—17.
HISTORII M. POZNANIA (Stary 

Rvnek) — g. 12—18.
INSTRUMENTÓW MUZYCZ­

NYCH (Stary Rynek 45) — godz. 
9—15.

KULTURY I SZTUKI LUDO­
WEJ — g. 10—1S.

najbliższe plany polskich piłkarzy
Komisja Sportowa PKO! zajmowała się ostatnio planem P/P1 

na rok przyszły oraz perspektywą rozwoju tej dyscypliny w kr^j. 
Ustalono m. in., że nasz zespół olimpijski zostanie zestawiony , 
końcu br. lub najpóźniej w roku przyszłym. Jest niewyklucioJ 
że jeszcze w tym roku nasza przyszła reprezentacja olimpijska » 
jedzie na tournee do krajów północnej Afryki.

PZPN przewiduje w swych pla 
nach zlikwidowanie rozgrywek o 
wejście do II ligi, a powołanie 
czterech grup lig międzywoje-

Najlepsi 
ciężarowcy LZS

W Gnieźnie odbyły się druży­
nowe mistrzostwa Polski Ludo­
wych Zespołów Sportowych w 
podnoszeniu ciężarów. — Udział 
wzięły drużyny: Poznania, Szcze­
cina, Rzeszowa, Łodzi i Zielonej 
Góry. Startowało 40 zawodników.

Indywidualnie pierwsze trzy 
miejsca w trójboju zdobyli:

kogucia — 1. Ryszard Baura (Po­
znań) — 217,5 kg, 2. Andrzej Ba- 
nach (Zielona Góra) — 215 kg, 3. 
Kazimierz Kaczmarek (Rzeszów) 
— 210 kg; piórkowa — 1. Zbi­
gniew Jędrzejewski (Łódź) — 270 
kg, 2. Franciszek Nowak (Rze­
szów) — 259 kg, 3. Stanisław Ber 
dyński (Szczecin) — 259 kg; lek­
ka — 1. Kazimierz Kaczmarek 
(Szczecin) — 287,5 kg, 2. Bogdan 
Repliński (Poznań) — 275 kg, 3. 
Stanisław Banaszak (Zielona Gó­
ra) — 180 kg; średnia — 1. Józef 
Kulawiec (Szczecin) — 342.5 kg, 
2. Józef Rubacha (Zielona Góra) — 
290 kg, 3. Feliks Binkowski (Łódź) 
— 277,5 kg; półciężka — 1. Ry­
szard Zimorski (Poznań) — 340 kg, 
2. Franciszek Stacewicz (Szczecin) 
— 307,5 kg, 3. Andrzej Ignaszew- 
ski (Łódź) — 292,5 kg; lekkocięż- 
ka — 1. Tadeusz Gajda (Poznań) 
— 320 kg, 2. Lucfan Balcerzak 
(Szczecin) — 312.5 kg, 3. Adam 
Trott (Łódź) — 290 kg; ciężka — 
1. Zenon Kruszyna (Szczecin) — 
320 kg, 2. Piotr Zatwardnicki (Po­
znań) — 305 kg, 3. Tadeusz Paś- 
niezek (Zielona Góra) — 225 kg.

Drużynowo zwyciężył Szczecin 
przed Poznaniem. Rzeszowom, Ło 
dzią i Zieloną Górą. (J. Ch.)

Drużynowe mistrzostwa Polski 
LZS w podnoszeniu ciężarów, 
rozegrane w Gnieźnie przyniosły 
kilka dobrych wyników, zważyw­
szy, że startowali przeważnie 
młodzi entuzjaści tej dyscypliny. 
Na zdjęciu reprezentant woje­
wództwa łódzkiego Zbigniew 
Jędrzejewski, który w trójboju 
(wagi piórkowej) uzyskał 270 kg 

i zajął pierwsze miejsce. (x)
Fot. — J. Chlasta

Czwarta eliminacja 
samochodziarzy

Automobilklub Wielkopolski 
orgąnizuje w najbliższą niedzielę 
IV eliminację rajdowych samo­
chodowych mistrzostw okręgu po­
znańskiego. Eliminacja odbędzie 
się na 164-kilometrowej trasie, 
prowadzącej z Poznania przez 
Pniewy, Kwilicz. Sieraków, wron 
ki, Obrzycko, Szamotuły, Oborni 
ki do Poznania na plac Wielko­
polski, gdzie odbędą się około 
godz. 12.30 próby zwrotności. Start 
do rajdu o godz. 9.

Najciekawszy odcinek trasy 
znajdować się będzie niewątpli­
wie między Kwiliczem a Sierako­
wem, gdzie kierowcy startują w 
próbie szybkości. Po trzech eli­
minacjach tegorocznych mis­
trzostw, w punktacji ogólnej pro­
wadzą: Marian Miler AW i Leo­
nard Tomaszewski AZS. (d)

NARODOWE — Al. Marcinkow­
skiego 9 — g. 10—15.

MILITARIOM (Cytadela) — g. 
12—16.

RZEMIOSŁ ARTYSTYCZNYCH 
(Zamek Przemysława) — g. 10—15.

WYSTAWY /

PAŁAC KULTURY - „Podbój 
Kosmosu w literaturze” ' — godz 
10—18.

PAWILON MEBLOWY (Swa­
rzędz, ul. Wrzesińska nr 28) — 
„XXVII Wystawa Mebli Współ­
czesnych” - godz. 8—18.

KLUB MFiK (Ratajczaka 39) — 
„Ojczyzna i Ludowe Wojsko Pol­
skie w malarstwie dziecka” _ g 
10—20.

n^fuRY

SZPITAL PRZYZAKŁADOWY 
H. CEGIELSKI (ul. Dzierżyńskie­
go, tel. 512-31) — chirurgia, inter­
na.

wódzkich, których mistrzowie J 
wasowali by automatycznie do ■ 
ligi. W mistrzostwach okręgowy, 
nie będą startowały rezerwowe 
spoly jednostek ligowych. Utn 
rzona zostanie natomiast (pode* 
nie jak przed laty) liga rezerw,

*
Włoski Związek Piłki Noż^ 

wyznaczył już 18 piłkarzy, z , 
rych wyłoni się reprezentację tt. 
go kraju na mecz z Polską 
ramach eliminacji do mistrzosti 
świata) w dniu 1 listopada w Rr, 
mie.

W kadrze tej znaleźli się: Bra» 
karze — Wiłliam Negri (Bologn; 
Enrico Albertosi (Fiorentina). 
brońcy — Tarcisio Bttrgnich, cs 
cinto Facchetti (obaj Inter), Ado; 
fo Gori (Juyentus), Mario ArdE 
zon (Roma). Pomocnicy — Sar 
dro Salvadore (Juventus), Bruij 
Bolchi, Roberto Rosato (obaj T& 
rino). Napastnicy — Giacomo Bul 
garelli, Ezio Pascutti (obaj Boloj 
na), Virginio de Paoli (Brescjj 
Giancarlo de Sisti (Florentin; 
Sandro Mazola (Inter), Giovant 
Lodetii, Bruno Mora, Giani b; 
cera (obaj Milan), Paolo Barisu 
(Roma). (x)Koszykówka

Pierwszy mecz 
ligi wojewódzkiej
Zgodnie z ustalonym plan® 

rozgrywki o mistrzostwo ligi wo­
jewódzkiej koszykarzy, rozpoczj- 
na ją się w niedzielę, 24 bm. Po 
nieważ jednak pierwszy zespól 
Lecha wyjechał do ZSRR, a dru­
ga -drużyna startuje 24 bm. w nit 
czach o mistrzostwo Federacji K 
lejarz, zaszła konieczność przeso 
nięcia spotkania AZS — Lech I 
na inny termin. Mecz ten odo* i 
cizie się dzisiaj o godz. 19.15 i | 
sali AZS-u przy ul. Młyńskiej Ht , 
Kibice obu zespołów, a zwłaszer 
AZS-u, będą mieli okazję przeto 1 
nać się o aktualnej formie siw 1 
ich pupilów. Akademicy (obok 0- 
limpii) są najpoważniejszym kar- 
dydatem do tytułu mistrza wójt 
wóclztwa. (s)

Finałowe rozgrywki 
juniorek

Polski Związek Koszykówki t 
Warszawie polecił GKS Olimp; 
w Poznaniu zorganizowanie 
dniach od 22 do 24 bm. finałowe ( 
go turnieju o mistrzostwo Polsś 
juniorek na rok 1965.

Udział w trzydniowych pojedr. 
kach wezmą drużyny Olimpii il- 
cha z Poznania, Łódzkiego Kluk ’ 
Sportowego i krakowskiej Korć- : 
ny.

Impreza odbędzie się w hali 0 
limpii przy ul. Świerczewskim 
nr 25a. (x)

• Wyniki „Małej Olimpiady 
która odbyła się w kilku dyst! 
plinacłi w Meksyku, miejscu ph 
szłych Igrzysk Olimpijskich, "1 
kazały, tak w lekkiej atletyce p 
w pływaniu obniżkę wyników d 
godystansowców.

• Piłkę ręczną uprawia w R 
sce ponad 250 ono zawodniczek 
zawodników, większość to nd’ 
dzież szkolna. Kartoteki zwiad 
we liczą obecnie 32 900 nazw^ 
(w tym 9 000 kobiet) zrzeszony: 
w 515 klubach.

• W jesiennym zlocie gwiaźdf 
stym zorganizowanym przez P’ 
ski Związek Motorowy — Ok’ 
Poznański startowało 56 kiero’ 
ców. I tym razem triumfowali t 
prezentanci terenowi naszego * 
jewództwa, (Września, K0”’ 
Śrem!)., W województwie tego- 
dzaju imprezy mają wielu 
lenników.

• W Bydgoszczy, przy świt 
elektrycznym, odbył się nńę^ 
narodowy mecz żużlowy, w k- 
rym I-ligowa Polonia pokonała 
gielską drużynę Monarchs 45:^

WOJEW. SZPITAL DZIECI^ 
— chir. dziec. do lat 14 (ul- 
Józefa nr 8/9, telefon nr 536-2'

SZPITAL MIEJSKI IM. SU 
SI A — chirurgia, interna, oKIJ 
styka (ul. Walki Młodych ”r 
telefon nr 511-11).

STACJA POGOTOWIA 
KOWEGO M. POZNANIA (cr". 
mońskiego 20) obsługuje 
terenie Poznania wypadki o * 
ne i w miejscach ptibl.. tel’ 
nagłe zachorowania w d . 
tel. 544-44 i 544-45; porady leli‘ 
ski-e telefon 637-35.

WOJEW. STACJA PR
Kościuszki nr 103). tel. 566-66

APTEKI:
(czynna cała 
NY: Główna

MarcinkowsktekF 
dobę) DYZl R ■ 

53 i Starołęcka <9'

LEKARZ weterynah" 
Miejska Lecznica dla Zwterja 
ul. Grunwaldzka 248, tel. 635-“ 
godz. 8—21 (w nocy — nagle " 
padki).

Fija%25c5%2582ov.de

